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CaiS Y O O ŁO A Z uN ; Nz  I 
stronie w ersz m ilim e­
trowy mk. 60 J — na Mi 
stronie mk. 40 J.— iv mY, 
3.0 . Tekst i nadesłane m. 
600. — Drobne ogłosze­
nia od mk ICO Jo  30 > za 
wyraz. Najmniej 1500 
mk.Ogłoszenia pocamiej 
scowe o 50 %  zagranicz­
ne l0C7o drożej.

W numerach świątecznych 
1 niedzielnych ceny o 
25 proc. droższe.

Za terminowy druk ogło­
szeń administracja nie 
odpowiada.
Każda nowa podwyżka 

obowiązuje już wszystkie 
przyjęte o g ł o s z e n i a  do 
zmiany cen bez uprzed­
niego zawiadomienia.

D z i e n n i k  p o l i t y c z n y ,  s p o ł e c z n y  i l i t e r a c k i .
S o s n o w i e e .S I L w w t b i l w : £  BeJzm, Macłowswejo

Adres dla listów  i depesz 
.{SKRA*. Sosnowiec.

Konto czekowe P. K. O.
Kr. 61553.

Prenumerata wynosi:

If
podnoszeniem  miesięcznie 

mk. 10.000.
W Zagłębiu p o za  Sosno­
wcem, Będzinem i Dąbro­

wą mk. 11.000,

Z „ssyłką pocztową 
mk. 11.0 X) miesięcznie.
Zagranicą mk. 20.000.

BaSrawa, So^laskiejo 8. Telsfoa 78.

s.

MONIKA z Tu r k o w s k ic h  KR0GULEC
nauczycielka szkoły powszechnej na koloaji Piaski,'

po krótkich lecz ciężkich cierpieniach, opatrzona ś w .  Sakramontami zmarła dnia 7 czerwca r. b ,
przeżywszy iat 21.

Wyprowadzenie zwłok z dom ów  familijnych Tów. „Czeladź" na cm entarz parafjaltiy w Cze 
ładzi, nastąpi dn. 10 b.ra. o godz. 4 p.p. O czem zaw iadam ia ją  stroskani

2196
Mąż, rodzice, s iostry  i bracia.

JULIAN LEWIŃSKI
członek Stowarzyszenia zaw, w łaścicieli zakładfw  

restauracyjnych w  Sosnowcu.
P o  krótkich lecz  ciężkich  c ierp ien iach  p o jed n aw szy  się  

z  Bogiem  zm arł w  Rybniku dn ia  5 czerw ca  r. b.
W zmarłym tracimy zacnego kolegę i przyjaciela. 
Pogrzeb odbędzie się w  Będzinie dnia 8 b. m. o godzi­

nie 4 popoł. o czem zawiadamia i prosi kolegów na smutne 
o&rzędy

2191 ZARZĄD.

MASZYNISTKA
ze znajomością polskiego 1 niemieckiego p o t r z e b n a

do b iura T ow . T ech n . H andl. 2138-3
„ PRZEWÓDNI K“ w Sosnowca, ni. 3-go maja Nr. 15.

ma
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Od poniedziałku 4 do niedzieli 10 czerwca włącznie 
N astrojow y dram at w  6-ciu  ak tach  p.t.

i '  „Ofiara zazdrości"
(TRAGEDJA SKRZYPKA)

ca
•>—j W roli głównej słynny artysta z pamiętnego obrazu
*  1 „Władczyni świata* M I R E N D O R F .
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Niejednokrotnie wyrażano 
u nas opinję,' że do opłaka­
nego położenia gospodar­
czego przyczyniło się nie- 
tylko paskarstw o, spekulacja 
i chęć zysku, lecz że głów­
ną  jego przyczyną był brak 
zaufania do rządów.

Rządzili nami często lu- 
dąie tacy, którzy jakby u- 
myślnie podkopywali zaufa­
nie społeczeństw a do władz 
c e n t r a l n y c h .  Następstwem 
tego było, że ludność w kra­
ju nie m i a ł a  wiery w 
trwałość stosunków  i t e n  
brak zaufania musiał się w 
pierwszym rzędzie objawiać 
w drożyźniei w spadku  w a r ­
tości pieniądza polskiego..

W  ostatnich dniach w y sz ­
ła broszura jednego z na­
szych ekonorr istów, w które) 
autor om aw ia tem at drożyz­
ny i zubożenia. Pow iada on 
słusznie, iż mimo .zalew u 
kra u pieniędzmi papierow y­
mi, producenci rolni i rze- 
rrieś nicy, przemysłowcy, kie­
rownicy instytucji f inanso­
wych żalą się bezustannie na 
brak kredytu, na nie nożl i wość 
rozszerzenia iub tw orzenia  
nowych warsztatów pracy.

Ulik#*

Sosnowiec, 8 czerwca.

Gdzie tkwi przyczyna tej 
anemji gospodarczej? Otóż 
tkwi ona w powszechnym 
zubożeniu.

W szyscy mieszkańcy P o l­
ski zubożeli w zastraszający 
sposób  w ciągu ostatnich lat 
czterech. W  pierwszym rzę­
dzie zostali dopiow adzeni do 
kija żebraczego ludzie, k tó­
rzy żyli z procentów  od ka­
pitału, umieszczonego na hi­
potece w banku, w jakiej­
kolwiek rencie. W egetują lu­
dzie, żyjący z pensji m ie­
sięcznej, zubożeli robotnicy, 
ponieważ m n i e j  zarabiają 
efektywnie niż dawniej — z 
wyjątkiem pew nych  uprzywi­
lejowanych kategorji, a prze- 
dewszystkim . zubożeli w łaś­
ciciele realności.

Fałszywie po jm ow ana o- 
chrona lokatorów przemie 
niła właścicieli realności na 
n ę d z a rz y . .—  Bogactwo rol­
ników jest urojeniem. W y ­
starcza rolnikowi na w yda t­
ki konsumcyjne, ale nie stać 
go, o b s z n n  ka, czy włoścja- 
nina na to, aby coś zbudo­
wał, aby podnosił g o s p o d a r ­
stwo. W śród  m ałorolnych

I  . i i  U
lekarz caorób wenerycznych

i skórnych (włosów).-
Badania mikroskopowe.

Przyjmuje od 10— 12 i 4 —7 wiecz 
w niedzielę i święta od 10— 1 po poł.
SĘOZift, Czeladzka 14. parter.
1083 TELEFON 31.

w Galicji b ieda i gorączka 
emigracyjna.

W yrazem tej ogólnej b ie ­
dy jest brak oszczędności i 
brak depozytów  w bankach.

Jakież są  przyczyny tego 
upadku? \ O dpow iedź krót­
ka: jedna z nich jest socja­
lizacja.— Dwie trzecie usta­
w odaw stw a polskiego są  za­
rażone doktryną socjalistycz- 

’ ną. Naszym życiem gospo ­
darczym i społecznym w ład­
nie zasada  zawiści i mści­
wości społecznej. P r a w o  
własności ow oców  pracy je it 
zachwiane. P raca  w ytw ór­
cza została zdeprecjono*wa- 
na. W szystkim  wartościom 
odebrano cenę.

W strząśnięto  i spaczono 
u nas wszystkie zasady, na 
których odbyw a się rozwój 
społeczeństw a. W  kraju n ie­
nasyconego giodu ziemi o- 
debrano  ziemi cenę wskutek 
sztucznego zdeprec jonow a­
nia ustawowego.

W  kraju nędzy mieszka 
niowej odebrano  wartość d o ­
mom. W szczepiono kult nie- 
fachowości i niekompetencji. 
Najwyższe urzędy wojskowe 
i cyw.lne obsadzone były 
dyletantami. Za tym w zo­
rem idzie tryumf niefacho 
wości na innych p o l a c h ,  
zdeprecjonow anie r z e t e l n e j  
pracy.

Na takich podstaw ach, b ę ­
dących zaprzeczeniem z d ro ­
wej gospodarki, nie można 
oprzeć ani zdrowego b udże­
tu, ani waluty, ani rozsze 
rzać pola Drdcy dla m ało ­
rolnych, bezrolnych i bezro 
botuych.

Jakie są  środki skutecznej 
napraw y?

Należy zmienić krępujące 
i „złośliwe" ustavty. Refor­
ma rolna nie może się oprzeć 
na  ustawowym skasowaniu 
prywatnej w łasności, lecz na 
dopom aganiu  biedakom do 
osiągnięcia zam ożności. Zie

H
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mia choćby darowana, nie 
wystarcza. Ziemia musi od­
zyskać wartość, jako zabez­
pieczenie kredytu na zabu­
dowania i inwentarz.

W ydajność pracy, zdol­
ność, kwalifikacja musi być 
honorowana i premjowana.

Obecny rząd, który jest 
polskim i narodowym ppwi- 
nien się zabrać etiergicżnie 
jdo pracy, a m oże być pe­
wien, że znajdzie poparcie 
silne w zdrowej i ośw ieco­
nej częśc i społeczeństwa.

Wieści ważne.
(Z wczorajszych pism i depesz.)
—  W  niedzielę i poniedziałek 

dnia 17 i 18 czerwca odbędzie 
się w Warszawie zebranie rady 
naczelnej z w i ą z k u  ludowo- 
narodowego. Porządek obrad 
rady będzie następujący:

1) Sprawozdanie z1 działalności 
klubu poselskiego i sytuacja po­
lityczna.

2) Sprawozdanie zarządu głó­
wnego.

3) Zasady samorządu.
4) Wolne wnioski. _ ^
— W  związku z nagłą zwyż­

ką dolara, premjer p. Witos od­
był dłuższą konferencję z mini­
strem skarbu p. Wł. Grabskim.

— Na ostatnim posiedzeniu 
komisji prawniczej, p :/y  rozwa­
żaniu prdjektu amnestji, nie roz­
ciągnięto amnestji na i. zw. prze­
stępstwa leśne (ścinanie drzew 
i t. <Ł).

—  W  zagłębiu Ruhry zdarzy­
ły się znowu akty sabotażu. W 
pobliżu Llntorf, wybuchła na to- 
rze kolejowym mina, niszcząc 
doszczętnie lokomotywę i 60 wa­
gonów francuskiego pociągu.

— W skutek niezdolności bol­
szewików do płacenia w Mo­
skwie, rozpoczęła się likwidacja 
kilku firm niemieckich, z których 
dwie są zupełnie zrujnowane.

—  Po osiągnięciu porozumie­
nia Anglji z sowietami, Lloyd

, Georr ' udać się ma do Rosji w 
■; charaKterze korespondenta jedne­

go z wielkich dzienników an­
gielskich.

—  Wyniki wyborów do par- 
arr.entu w Estonji stwierdzają 
stanowczą przewagę prawicy i 
wzrost sit mniejszości narodo­
wych. Gabinet estoński podał 
się do dymisji.

—  W  Tokio władze japońskie 
iresztowały około 100 komuni- 
itów, którzy usiłowali wywołać 
v Japonji rozruchy.

1 —  W  Utcho (Hiszpania) ujęto 
i iwuch osobników, z których w 
1 ednym poznano zabójcę kardy- 

lała Soldeviljp.
‘ —  Prezydent litewski Galva- 
lauskas oświadczył, że w chwili 
ibecnej Litwa może dojść do 

• torozumienia z Polską w spra- 
1 vie związku państw bałtyckich.
1 Pojednawczy (on Galvanaujkasa 
: ?st wynikiem zupełnego fiaska, 
poniesionego w Paryżu.
» '  •* ,• - '. .

; Mackenses w Olsztynie.
Olsztyn, 7 czerwca.

J Odbyła się tu uroczystość od- 
!;łonienia pomnika związków woj- 
i kowych niemieckich. W uro­
czystościach uczestniczył marsza- 
■j:k Mackensen, objechał on sze- 
:g  miast i miasteczek Prus 

wschodnich, starając się wszę- 
! zie o pozyskanie ludności dla 
^woich celów politycznych. W 
. iedzielę Mackensen przybył do 
Ulsztyna, gdzie prócz związków 
Wojskowych w uroczystości od- 
.tonienia pomnika brała udział' 
ptchswehra oraz przedstawiciele

władz komunalnych, i szereg 
związków, m. innymi również 
delegacja gdańska z dyrektorem 
Dieballe na czele. Mackensen 
zwracał się do przedstawicieli 
Gdańska z serdecznym pozdro­
wieniem, przyczym wyraził źai, 
że zmieniły się czasy pom yślno­
ści Gdańska pod panowaniąjn 
rzeszy niemieckiej. W Gdańsku 
obecnie — mówił Mackensen — 
panoszą się polacy i inne naro­
dowości. Delegkt Gdańska za­
pewniał marszałka, że Gdańsk 
tfigdy o nim nie zapomni.

Podczas obiadu, wydanego na 
cześć Mackensena przemawiał m. 
innymi dowódca okręgu wojen­
nego, który wygłosił przemówie­
nie w 'stylu ̂ praktykowanym przez 
jenerałów pruskich przed wojną 
i zapewniał, że reichswehra 
wschodnio «■ pruska nie pozwoli 
aby wróg przekroczył granicę 
Prus wschodnich.

Strzelec w wojsko.
Lwów, 6 czerwca.

Przed sądem wojskowym sta­
nął por. Roman Homan, który w 
listopadzie ubiegłego roku na 
własna rękę organizował oficerów 
i żołnierzy 53 p. p. w Stryju w 
porozumieniu ze związkiem strze­

leckim, aby na wypadek niewia­
domo na jakiej podstawie spo­
dziewanej rewolucji faszystow­
skiej módz stanąć w obronie 
„dziadka- . Homan przyjeżdżał 
nawet do Lwowa, gdzie zwracał 
się do pos. Bryla ze swoimi fał­
szywymi wiadomościami. Homan 
usiłował przygotować sobie wśród 
oficerów i żołnierzy wymienione­
go pułku taką atmosferę, aby w 
razie przewrotu mógł sam objąć 
komendę pułku, a ciągłym poli- 
tykowaniem demoralizował żoł­
nierzy. Podczas przewodu są­
dowego Homan odpowiadał na 
pytania w sposób świadczący o 
małym przygotowaniu um ysło  
wym. Przyznaje, że utrzymywał 
żywą łączność ze strzelcem. Nie 
umie jednak wyjaśnić dlaczego 
wiadomości o rewolucji faszy­
stowskiej usiłował podawać pos. 
Brylowi, a nie jen. lędrzejew- 
skiemu, dowódcy o. k. Na py­
tanie dlaczego inni oficerowie 
tego pułku nie chcieli mu pom a­
gać, odpowiada:

. — Nie zdawali sobie sprawy 
z groźnej sytuacji.

Rozprawa odbywa się w dal­
szym Ciągu i jest wyraźnym 
świadectwem tej demomalizacji, 
jaką związek strzelecki wnosi w 
szeregi wojska.

■ I I .

Glosy czytelników.
W sp ra w ie  „ciek aw ego zjaw isk a"  w  Ząbkow icach.

W jednym z numerów „Iskry- 
powtórzono za pismami krakow­
skimi wiadomość z Ząbkowic, 
zatytułowaaą „Ciekawe zjawisko- 
i opiewającą, jakoby w b. kole­
jowej szkole tutejszej od ubiegłej 
środy o godz. 10-ej rano niewi­
dzialna siła w jednej z sal po­
ruszała ławki, wobec czego prze­
straszeni uczniowie zmuszeni b,di 
na pewien czas opuścić klasę...

Otóż zarząd szkoły niniejszym 
stwierdza, że nic podobnego w 
tutejszej szkole nie miało miejsca, 
gdyż ani nauczycielstwo, ani 
uczniowie nic nie wiedzieii i o

niczym nie wiedzą. Natomiast 
zarówno jedni, jak i drudzy. o 
owym „Ciekawym zjawisku-1 do­
wiedzieli sic dopiero z gazet.

Zarząd szkoły uprzejmie prosi 
Szanowną Redakcję „Iskry- o 
łaskawe umieszczenie powyższe­
go w swym poczytnym  piśm ie, 
a jednocześnie p ow iadam iaw szyst-  
kich zgłaszających i wybierających 
się tutaj badać owe „Ciekawe 
zjawisko*, sby zaniechali swego 
zamiaru.

Z poważaniem
Z a rz ą d  szk o ły .

Z ąbkow ice, dn. 5 VI-1923 r.

1  sorawi ia starosi
Do

Pana Redaktora „Iskry-
w Sosnowcu.

W  n-rze 110 wydawnictwa 
„Iskry- z dnia 20 maja 1923 r. 
w  artykule „W sprawie areszto­
wania starosty- zamieszczoną zo­
stała wiadomość niezgodna z 
rzeczywistością, wskutek czego i 
na zasadzie a r t 21 dekretu w 
przedmiocie tymczasowych prze­
pisów prasowych proszę o u- 
mieszczenie w najbliższym n-rze 
„iskry" następującego sprosto­
wania:

Nieprawdą jest, abym starostę 
w Olkuszu p. Stamirowskiego 
wezwał do mej kancelarjl pod 
pozorem przesłuchania, poczym 
wezwałem policjantów i pod ka­
rabinami kazałem starostę odpro­
wadzić do więzienia, lecz prawdą 
jest, że starostę p. Stamirowskie­
go w myśl art. 389 U. P. K. ka­
załem doprowadzić do śledztwa, 
celem zbadania go, jako oskar­
żonego, a dopiero po zbadaniu 
w myśl art. 431 U.P.K. kazałem 
policji uzbrojonej w  sposób prze­
pisowy odprowadzić go do wię­
zienia, znajdującego się w rynku.

Nieprawdą jest, ażeby władze 
przełożone p. Stamirowskiego nie 
wiedziały o grożącym aresztowa­
niu p. Stamirowskiemu, lecz praw­
dą jest że zarówno urząd woje­
wódzki w Kielcach, jak i mini- 
sterjum spraw  wewn. już kilka 
miesięcy przedtym, na podstawie 
moich uprzednich trzechkrotnych 
zawiadomień i wniosków o za­
wieszenie go w urzędowaniu,

wiedziały o następstwach posta­
wie «ia starosty w Olkuszu p. 
Stamirowskiego w stan oskarżenia.

Zaznaczam, że pfzeciw staroście 
Jerzemu Stamirowskiemu prowa­
dziłem śledztwo o zbrodnię i  
ustawy z dn. 18-111 1921 r. o 
współudział w oszustwach oraz o 
współudział w zbrodni lichwy z 
ustawy z dnia 27 1920 roku
art. 24.

Dr. G łowącki.
„ sędzia śledczy.

IIKOWICISSC1

członków i sympatyków miejsco­
wego zw. lud.-nar, na którym in­
struktor tegoż związku z Dąbro­
wy Górniczej, p. Ąnt. Lalewicz, 
przedstawiał sytuację polityczną 
w  Police od ostatmch wyborów 
aż do chwili obecnej. Scharak­
teryzował pokrótce dotychczaso­
we rządy w Polsce od jej pow ­
stania aż do tego czasu. Poru­
szał sprawy aktualne, jak pow­
stanie obecnego rządu parlam en­
tarnego, opartego na większości 
bezwzględnie polskiej, zaprowa­
dzenie na polskich uniwersyte­
tach i wyższych uczelniach „nu- 
merus clausus- , pokrótce przed­
stawił program działalności rzą­
du 1 w końcu prosił zebranych, 
aby uchwalili rezolucję, wyraża­
jącą pełne zaufanie dla obecne­
go rządu narodowego.

Zebrani, solidaryzując się z 
poczynaniami obecnego rządu, do 
m agają się zaprowadzenia ko­
niecznie „numerus clausus* na 
naszych wyższych uczelniach, 
zaprowadzenia wszystkich reform, 
niezbędnych d la polskiego robot­
nika i rolnika w duchu chrześ- 
cjańskim,ograniczenia procentowo 
prawa na udzie anie różnych kon­
cesji handlowych i przemysło­
wych dla żydów stosownie do 
liczby ludności żydowskiej, za- 
zamieszkałej w Polsce, usunięcia 
żywiołów mniejszościowych ze 
wszelkich stanowisk państwowych 
i dyplomatycznych, a szczegól­
niej, usunięcia żydów-oficerów z 
armji i intendentury i w końcu 
wyrażają życzenie, aby obecny 
rząd narodowy przyczynił się do 
jaknajszybszego usunięcia z Pol­
ski wszystkich żydów, którzy w 
ostatnich czasach masowo napły­
nęli i  Rosji do Polski, nie m a­
jąc na pobyt w niej pozwoleń. 
Oprócz prelegenta p. Lalewicza, 
na powyższym zebraniu przema­
wiało kilku innych mó.vców, jak 
pp. Franc. Nowak, Feliks Gra- 
żews-i, St. Farnicki i tnnl, w szy­
scy miejscowi gospodarze.

Prez. koła zw.- lud.-nar.
Wł. Szaf ruga.

Kronika.
Kalendarzyk.

Dziś f  Maksyma B. 

Jutro Pryma.

Wach. słońca 4.25 

Zach. ,  7,29
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Zacisze" Kino „Zacisze"

(Kor. wł.)
Dnia 1 czerwca rb. zmarł w 

Wojkowicach Kościelnych ś. p. 
Teofil Wiśniewski, weteran z 
1863 reku, były organista tutej­
szej parał)i, przeżywszy 87 lat. 
Pogrzeb jego przy uczestnictwie 
licznie zebranej publiczności, któ­
ra chciała oddać ostatnią przy­
sługę bohaterowi narodowemu; 
odbył się dnia 3 czerwca, to jest, 
w niedzielę, po nieszporach.

Nieęh mu ziemia lekką będzie!
Dnia 1 czerwca r.b. w Woj­

kowicach Kościelnych na kolonji 
„Podw arpie- piorun uderzy* w 
stodołą gospodarza Wł. Kopczyń­
skiego, która się doszczętnie spa­
liła. Straty obliczono przeszło na 
5 miljonów mk.

W niedzielę, dn. 3 czerwca rb. 
w Wojkowicach Kościelnych po 
sumie odbyło się w sali miejsco­
wej szkoły powszechnej zebranie

Z życia młodzieży.
Zlot stowarzyszeń młodzieży pol­

skiej Zagłębia Dąbrowskiego od­
będzie się w Zawierciu, dnia 10 
b. m. według następującego pro­
gramu:

Część I-a. Godz. 9-10 msza 
św. i kazanie w kościele parafjal- 
nym. Godz. 10-10’/. pochód na 
salę obrad. (Dorn Ludowy). Godz. 
107 ,-13 '/, przerwa obiadowa.

Część 11-a. Godz. 137 ,-167 , 
powitanie zlotu — ks. Pruchnicki 
i ks. Mochowski, a) Wybór pre­
zydium zlotu, b) Referaty: „Kwe- 
stja żydowska* — p. Skuą, „Mło­
dzież i jej zadanie w przyszłoś­
ci- — BarankfeWicz, „ Potrzeba 
pracy kulturalnej wśród młodzie­
ży — p. Szczep. „Zycie a ideały 
życia- —  p. Kamiński, c) Spra­
wozdanie delegatów z działalnoś­
ci stowarzyszeń i dyskusja, d) 
W nioski: sekretariatu okręgowego 
o nadsyłaniu kwartalnych spra­
wozdań i 10 o procent, składkach. 
W olne wnioski. Godz. 16';, -1 7  
Fotografowanie się uczestników 
„Zlotu- .

Część Ill-a. Match piłki nożnej, 
od 17-ej do 18,40 Klub spo rt 
„Grodczaoka- (z Grodżca)— klub 
sp. „D ąb- (Zawiercie). Godzina 
19 2 0 — Popisy chóru myszkow­
skiego pod batutą Karasinka, so­
listów, deklamatorów 1 orkiestry.

Na zakończenie odegrana zo­
stanie jed ’' aktówka p. t  „Tatuś 
pozw ou.' przez amatorów za-
w ic

Potwór  
z Sing-sing
Sensacyjny dramat w  6-ciu 
częściach  z udziałem  najsłyn­

niejszych artystów  św iat.
GOGOGOGOGGOGOGOGOG

Z życia zw. lud.-narodowe-
g o . W niedzielę, dn. 24 marca
odbędzie się w Dąbrowie Gór­
niczej okręgowy zjazd związku 
ludowo -  narodowego z udziałem 
delegatów kół związku pow. b ę­
dzińskiego i posłów Karola W ió- 
czaka, Jana Marwega, Sołtysiaka 
i d-ra Falkowskiego.

Prof. Skoczylas w  D ąbro­
w ie . Dzięki staraniom towarzy­
stwa „Rozwój- przybywa w nie­
dzielę, unia 10 b. m. do Dąbro­
wy Górniczej, jeden z najznako­
mitszych w Polsce prelegentów 
prof. Ludwik Skoczylas z Kra­
kowa, aby wygłosić oaczyt na 
niezwykły tem atu „Żmija sym bo­
liczna-, w którym wyświetli stra­
szliwe metody żydostwa, stoso­
wane w celu opanowania globu 
ziemskiego.

Odczyt odbędzie się w resur­
sie przy ul. 3 go Maja o godzi­
nie 4-ej i pól po południu.

Budowa gm achu poi. kr. 
kasy pożyczkow ej w  S osn ow ­
cu . Ukończenie budowy nowe­
go gmachu polskiej krajowej ka­
sy pożyczkowej w Sosnowcu 
przy ul. Małachowskiego, nastąpi 
prawdopodobnie we wrześniu br. 
Oprócz wspaniałego budynku, w 
którym umieszczone będą biura 
tut. oddziału poi. kr. kasy po­
życzkowej, w ybudow ani osobny 
gmach mieszkalny dla urzędników 
tejże instytucji, w którym znaj­
dzie pomieszczenie około 12 ro­
dzin. Przeniesienie biur nastąpi 
z dniem 1 stycznia 1924.

R ew izja  w  so sn o w ieck ich  
h o te la ch  i dom ach  n o c le g o ­
w ych. W ostćtmch czasach ko­
misja sanitarno policyjna, prze­
prowadziła szereg rewizji w so­
snowieckich hotelach i 'domach 
noclegowych. Ponieważ stan hy- 
njeoy i urządzeń w wielu z nich 
był ba-dzo prymitywny, postano­
wiono zakwalifikować hotel „Vik- 
torję- i „Centralny- do drugiej 
kategorji, a hotel „W arszawski", 
„Polskt-  i „Angielsai- do trze­
ciej kategorji. Ponieważ wszy­
stkie iane hoteie i domy nocle­
gowe ze względu na ich niehy- 
gjeniczne urządzenie ną nazwę 
hotelt nie zastugują, przeto po; 
zostawiła je komisja bez żadnej 
kategorji. *

Matura w  z a k ła d a c h  p ry ­
w a tn y c h . Onegdaj przed komi­
sją, złożoną z profesorów gimna­
zjum Staszyca, pod przewodnic­
twem dyr. T. Nowakowskiego, 
odbył stę egzamin matury ustny 
abiturjentów z 3 zakładów pry­
watnych Zagłębia Dąbrowskiego. 
Do egzaminów stanęli uczniowie 
i uczenice gimnazjum w Grani­
cy, ze szkoły handlowej p. Płoc­
kiego i z gimn. żeńskiego p. 
Rzadkiewiczowej w liczbie 21, z 
których zdał tylko jeden.

S ztuczk i gosp od arzy . Właś­
ciciel realności przy uL Starej nr.

«
\



Nr. 124 „ I S K R A " — piątek 8 czerw ca 1923 rokg. 3,

4, p. Rydel, w padł na dobry p o ­
mysł pozbycia się sw ego loka­
tora Jana Sałaty, posterunkow ego 
policji konnej. Przez bow iem  z a ­
m urow anie 3(4 drzwi w chodo- 
wych i wybicie jednom etrow ej 
dziury, przez którą sypię się proch 
i sadze, zerw ał pod pozorem  od­
now ienia kamienicy, klatkę scho­
dową, tak że J. Sałata musi w cho­
dzić d o xdom u przy pomocy d ra ­
biny. Dobrym  gospodarźem  zajął 
się prokurator przy sądzie ok rę­
gowym w Sosnowcu.

W edług tego planu */« • S i l ­
nych kosztów  budowy* plebanji 
pokryje t-w o „Saturn", w  mys'1 
swej propozycji, */« t-w o „Cze- 
ladź“ i */* kopalnia „W iktor" łą ­
czni" z parafjanam i z Czeladzi 
i Milowic. Szczegółowy podział 
ponoszenia ciężarów  budow y p le ­
banii ustali dozór kościelny po 
opracow aniu planów  1 kosztory­
su budow y plebanji.

Na tym zebranie zakończono.

Z n a c z n e  p o d r o ż e n ie  c h le b a . 
Na środow ym  posiedzeniu pre- 
zydjum delegacji do zw alczania 
lichwy w ojennej, postanow iono z 
dniem  7  czerw ca br. podnieść 
cenę ch leba do 2000 mk. za k i­
logram, czyli że bochenek 2 
kilogram ow y chleba kosztow ać 
będzie 4000 mk. Pow odem  po­
drożenia chleba jest znaczne po- 

* drożenie zboża.

Z a m a c h  n a  z a w ia d o w c ę  k o ­
p a ln i  i s a m o b ó js tw o . W czoraj, 
o godz. 10 rano na kopalni w ę­
g la „Lillt" r a  tó p a ln i O strow y 
pod Kazimierzem w ydalony z 
pracy robotnik Ignacy Karlik 
strzelił w  brżuch zaw iadow cy tej 
kopalni p. Juljana Sobocińskiego. 
Strzał ten na  szczęście nie był 
śmiertelny. Zdenerw ow any rob o t­
nik po dokonaniu zam achu na 
zaw iadow cę rzucił się w  celu sa ­
mobójczym  do szybu w ęglow ego 
głębokości ftO m etrów i spadając  
potrzaskał głowę, ręce i nogi, 
zabijając się na miejscu. Zwłoki

Z e  s p o r tu .  W niedzielę, dnia 
10 czerw ca r. b. o godzinie 4.30 
po południu zostaną rozegrane 
na boisku Tbw . S p o rt „Viętorja“ 
w  Pogoni przy ul. Długiej zaw o­
dy koleżeńskie pom iędzy T. S. 
„W isła 1“ z K rakow a a T . S „Vi- 
ctorja P .  W isła, k tóra dzięki 
wysokiej klasie gry i rutynie 
sportow ej została w  roku bieżą­
cym mistrzem klasy A okręgu 
krakow skiego, pokaże piękną grę. 
Aczkolwiek ostatnio „Viktorja 1“ 
gra bardzo ofiarnie i ambitnie, 
co szczególnie uwidoczniło się na 
m atchu z zeszłej niedzieli z „Ju­
trzenką 1“ z Krakowa, która zo­
stała pobita w  stosunku 3 : 0 ,  to 
jednakże pew ne jest, że gra pro­
w adzona będzie pod znakiem  W i­
sły. Z a ro d y  te zapow iadają się 
bardzo interesująco i napew no 
ściągną na boisko publiczność 
tłum nie.

O godzinie 2 min. 30 po p o ­
łudniu —  formatch. Bilety w cze­
śniej m ożna nabyw ać w paw ilo­
nie ogrodników  vis a vls dworca..

sam obójcy przew ieziono do tru- 
Ci«piarni. Ciężko rannego zaw ia­

dowcę, p. Sobolewskiego, prze­
wieziono do szpitala w Dąbrowie.

K o n k u rs  a r ty s ty c z n y .  T o ­
w arzystw o artystyczno - literackie 
w  Zagłębiu D ąbrow skim  ogłasza 
konkurs na obraz lub rzeźbę o 
form acie dowolnym  i dow olnej 
technice. Przy rów nych w arto­
ściach artystycznych będą uwzglę­
dniane tem aty z terenu i życia 
Zagłębia.

P ierw sza nagroda 500.000 mk., 
druga nagroda 250.000 mk., trze­
cia —  honorowa. Rzecz zostaje 
w łasnością autora, a tow arzystw o 
posiada praw o w ystaw ienia dzie­
ła  na w,y s t a w i e  jw Sos­
nowcu. Term in nadsyłania prac 
do 15.X1 r. b. Adres dla przesy­
łek: Sosnowiec, Tow . art.-lit, re­
dakcja „Iskry".

P o p r a w a  s to s u n k ó w . Jak
się dowiadujem y, stosunki na 
koląjach naszych uległy znacznej 
popraw ie, dzięki bowiem  ^w ysił­
kom policji, kradzieże bagażów  i 
różnych przesyłek kolejowych 
znacznie się zmniejszyły.

Potw ierdzają to sami kupcy,
którzy ośw iadczają, iż ryzyko 

:nprzy . przesyłkach kolejowych 
zm niejszyło się do V > -  Niewąt­
pliw ie wkrótce kradzieże te zu­
pełnie ustaną, w ładze bowiem  
bezustannie tropią i ujaw niają całe 
szajki złodziei kolejowych.

Z e b r a n ie  p a r a f j a ln e  w  C ze­
la d z i .  D nia 31 m aja r. b. odby­
ło się w  Czeladzi zebranie p a ­
rafjalne, pośw ięcone spraw ie b u ­
dow y plebanji i w yw łaszczenia 
gruntu parafjalnego na  rzecz tow. 
„Saturn".

Zebraniu przew odniczył p. Jó­
zef Nobis, pełniący jako zastępca 
burm istrza, z urzędu funkcje pre­
zesa dozoru kościelnego.

Sprawy, będące na  porządku 
dziennym  zebrania, referow ał pro­
boszcz czeladzki ks. Sierm antow - 
ski, który poinform ow ał zebra­
nych, że poniew aż sp raw a wy­
w łaszczenia gruntu parafjalnego 
na rzecz tow. „Saturn" jest już 
sądow nie przesądzona, najkorzy­
stniejszym  sposobem  załatw ienia 
sporu  będzie przyjęcie propozycji 
tow. „S atu rn", które zgadza się 
dać parafji w zam ian za zabrany 
grunt, 6 mórg ziemi ornej w 
m iejscu w skazanym  przez dozór 
kościelny, ogród warzywny przy 
b. w ikarjacie w  Czeladzi i po­
nieść 50 proc. ogólnych kosztów  
budow y plebanji.

Równocześnie tow. „Saturn" 
objaw iło gotow ość udzielenia pa­
rafji czeladzkiej pożyczki na sfi­
nansow anie części budowy, przy­
padającej na sam ą parafję.

P o  potw ierdzeniu powyższych 
Wywodów ks. proboszcza przez 
dyr. Łabęckiego, jako przedstaw i­
ciela tow. „Saturn", zebrani u- 
chw alili plan sfinansow ania bu d o ­
wy plebanji, przedstaw iony im 
Przez dozór kościelny.

A p e ty c z n y  ló d . Z nastaniem
ciepłej pory roku wzm ogło się 
zapotrzebow anie lodu, poniew aż 
zaś lód sztuczny jest dość drogi, 
w iększość cukierni, kaw iarni itp. 

! zakładów  posiłkuje się lodem z 
glinianek.

Jak w iadom o, do dołów  tych 
w yrzucane są  w sżelktego ro d za­
ju odpadki, nieczystości, topi s)ę 
tam psy 1 koty, to też władze 
w inny zwrócić baczną uw agę na 
pochodzenie lodu, spożycie b o ­
wiem tego specjału z takiej gli­
nianki może mieć fatalne następ ­
stw a dla konsum entów .

K to  z d z ie r a  a f is z e ?  W  Dą-
browue tow. Rozwój rozlepiło 

iężeśw ieże odezwy, co nie w sm ak 
poszło żydom, którzy postanowili 
odezwy te usunąć.

D aw niej najaiow ano do tego 
uliczników, obecnie zaś żydzi sa­
mi to uskuteczniają.

O negdaj np. policja przyłapała 
na gorącym  uczynku D aw ida 
Zygrajcha, w łaściciela fabryki 
w ódek i Berka Lajtnera, w łaści­
ciela domu przy zbiegu \ul. So* 
bieskiego i 3 maja.

Jak się dow iadujem y, obydw aj 
działacze wszczęli energiczne za­
biegi, celem niepociągania ich 
do odpow iedzialności.-

Z  D o m u  lu d o w e g o . Nowo- 
obrany zarząd Dom u ludowego 
przy ulicy Kościuszki 12 w D ą­
brow ie przystąpił do pracy, m a­
jącej na celu przyw rócenie pla­
cówce tej daw nej tradycji.

Przedew szystkim  odrestauro­
w any będzie gruntow nie budy­
nek; ogród zaś i alejki ju t  do­
prow adzono do porządku. Jeżeli 
pogoda dopisze, w  niedzielę od­
będzie się pierw sza zabaw a. 

U tworzone będą także w łasne 
chóry oraz skom pletow ana orkie­
stra.

Z  d r a m a tó w  ż y c io w y c h . 0 -
negdaj, w godzinach 'popo łudn io ­
wych, usłyszano huk strzału w  
ogródku kolejowym, obok dw or­
ca w  Dąbrowie.

Kiedy policjant i służba kole­
jow a udała się do ogródka, uj­
rzano tam  leżącą na traw ie m ło­
dą kobietę, obok za ś  porzucony 
rewolwer.

Zaw ezw any felczer stw ierdził 
postrzał w  okolicy serca 1 po u- 
dzieleniu pierw szej pomocy, ran­
ną  obesłano do szpitala św. 
Anny.

Sam obójczyni odm ówiła, jakich­
kolwiek zeznań i w torebce 
pozostaw iła kartkę, aby rew ol­
wer, zabrany kuzynowi, oddano  
mu z powrotem.

Jak ustaliło dochodzenie, sa ­
m obójczynią jest 23-letnia Hele­
na  Hałczyńska, z zaw odu szw acz­
k ą  co jednak  skłoniło ją  do roz­
paczliw ego kroku, niewiadom o.

Kula przeszyła jfluca, w od­
ległości dw uch milimetrów od 
serca; stan rannej jest bezna­
dziejny. ,

K ra d z ie ż  k ró w . W  nocy ze 
środy na czw artek Szczepanowi 
Szczepańskiem u, zam. przy ul. 
W iejskiej nr. 38, okradziono 2 
krowy. Śledztwo w toku.

K ra d z ie ż  m y d ła . Z w agonu 
kolejow ego nr. 100122 z prze­
syłki Toruń-Sosnow iec, skradzio­
no po drodze 104 klg. mydła.

Złodzieje nie zostali wykryci.
Ł a d n y  s y n a le k .  M ojżeszowi 

Szpigelm anow i w Zawierciu zam. 
przy ul. Aptecznej syn jego Icek 
skradł 1019 rb. w srebrze. O bie­
cujący synalek po dokonaniu kra­
dzieży um knął z domu w n ie­
wiadom ym  kierunku.

W y p a d k o w 'e  p o s t r z e le n ie .  
Przed kilku dniami, na P iaskach 
podczas oglądania m auzera Szcze­
pan Kuchnicki postrzelił w plecy 
Józefa A dam usa. Poszkodow ane­
go przew iezionej na kurację do 
szpitala w Będzinie.

W a lu c ia r z .  Za handel pienię­
dzmi w Sosnow cu pociągnięty 
został do odpow iedzialności s ą ­
dowej Chaim  Hersz Brat, z Le­
lowa, pow iatu w łoszczowskiego.

Z u c h w a ła  k ra d z ie ż . Na sta ­
cji w Zawierciu, M aksytnlljano- 
wi Cederbaum ow i z Zawiercia 
złodziej sk rad ł walizę doku­
mentami, wartości miljonowej. P o­
szkodow any pobiegł za złodzie­
jem, dopędził go i oddał w  rę­
ce policji.

A m a to rz y  s ło n in y . W  skle­
pie Józefy Dywrowczowej przy 
u l  N arutow icza w  Sosnow cu 
przed kilku dniam i złodzieje 
skradli w nocy zapas słoniny, 
wartości miljon mk.

P o ż a r .  W  Pałecznicy, w pow. 
m iechowskim , w  zabudow aniach 
gospodarskich Józefa Podsiad ło  z 
niew iadom ej przyczyny spłonęła 
stodoła i narzędzia rolnicze. 
Straty w ynoszą z górą dw a mi- 
ljbny mk.

K ra d z ie ż e  n a  w si. Z obory 
Jadwigi Zeganow ej w Książu- 
W ielkim, w  pow. m iechowskim 
skradziono w  nocy jałówkę, w a r­
tości 900 tys. mk.

—  Janowi Żynkowi w  M arci­
now icach w pow. m iechowskim  
skradziono 12 tys. mk.

—  Z m ieszkania Anastazji W i- 
towej w  Łagiszy. pod Będzinem 
skradziono zegarek srebrny, w ar­
tości 300 tys. mk.

5.fp-

PAWEŁ ANDERS
Buchalter Banku Handlowego w Będzinie.

Po krótkich cierpieniach rozstat się z tym światem, przeżywszy 1.25.
W y p ro w a d zen ie  zw ło k  z d om u  przy u l. D y tlo w sk ie j  2  b. n a  

cm en tarz  m ie js c o w y  n astąp i dn. 10 b. m. o 4 -ej p o  pot. o  czem  za ­
w ia d a m ia  k o le g ó w  i zn ajom ych  z m a r łe g o  strosk an a

Ż O N A  i  S Y N .

ZARZĄD 8-io klasowego G I M N A Z J U M  
żeńskiego W. R E P L I N S K I E J  w  Będzinie
zaw iadam ia, że e g z a m in y  w s tę p n e  r o z p o c z n ą  s ię  U  
c z e r w c a  o  g o d z . 8 r a n o .  Zgłoszenia przyjm uje kanee- 
larja w godzinach szkolnych i od 4 —6 po południu.

2 1 1 8 -3 ZARZĄD GIMNAZJUM.

N a p a d  b a n d y c k i .  W  dniu 
wczorajszym  o g. 10 rano na
ścieżce t '  cm entarza zagórskiego 
do kol. Józefów, trzech niezna­
nych bandytów  napadło  na Jad­
w igę K ipińską z Sosnowca, i zra­
bow ało jej płótno i sukno ogól­
nej w artości około 8u0 tys. mk. 
Policja jest na  tropie spraw ców .

Chrześcjańska W ytwórnia U b io r ó w  Męskich

A. B R O Z Y N Y
S O S N O W I E C ,  u l. W A R S Z A W S K A  Nr. 6  

posiada na składzie w wielkim w yborze od najtańszych do w y­
kwintnych, garnitury m arynarkowe, palta letnie i jesienne, płaszcze 
gumowe, im pregnow ane i płócienne, m arynarki alpagow e, spodn ie  

i kamizelki pojedyńcze.
U W A G A : D la  p a n ó w  p ra co w n ik ó w  biur rzą d ow ych  i p ryw atnych  o tw iera m  

kredyt d o  5 0  proc. cen y  kupna. 1409-18

Z  teatru.
N ie d z ie la  2 p r z e d s ta w ie n ia .

Po południu— po cenach do poło­
wy zniżonych. W ystaw ioną zo­
stanie po raz ostatni św ietna 
sztuka Stef. K iedrzyńskiego „D zi­
siejsi".

W ieczorem  —  po raz pierw szy 
św ietna farsa B issona i M arsa: 
„N iespodzianki rozw odow e", wy­
w ołująca bezustanny śmiech.

W cześniejszą sp izedaż biletów 
na  powyższe przedstaw ienia roz­
poczęto (paw ilon ogrodników).

c h o r o b y  s f c ó r n e ,  w h s s d w  
I  w e n s r y c f l o .  1277 

Analizy. Lampa k w a r c o w a .
Przyjm uje 11 — 1 i 5 — 8. P a n ie  4 — 5

SSSW IIIEt, I l a i a c M I t g t  5 , garter.

D ą b r o w a — P o n ie d z ia łe k  —
„N iespodzianki rozw odow e", far­
sa  w  3 akt. B issona i M arsa. 
Początek o g. 8 m. 15. Sprze­
daż biletów  w cukierni W -go P ie ­
trzaka rozpoczęta.

W y s tę p y  t e a t r u  w a r s z .  R o z ­
m a ito ś c i ,  zapow iedziane w przysz­
łym tygodniu budzą ogrom ne za­
interesow anie. W ystaw iona zosta­
nie dw ukrotnie jedna z ostatnich 
nowości, granych obecnie w W ar-

C h o ro b y : s k ó rn e , w ło s ó w , 3 
w e n e r y c z n e ,  (niem oc płciow a). * 
* A n a liz y  m ik ro s k o p o w e . 
L e c z e n ie  l a m p ą  k w a r c o w ą .

P rzyjm uje 9 — 12 i 6 — & P a n ie  5  — 6  ;

S O S l i l i l l E C .  ulica M i f t l t a  dr .  30, II p. !
i657

szawie. W  przedstaw ieniu bierze 
udział cały ensem ble teatru „Roz- i 
maitości".

TELEGRAMY.
(Przez telefon.).

O wydanie postów.
W arszaw a, 7 czerwca.

Na posiedzeniu kom isji regu­
lam inow ej pos. Sejda referował 
w niosek m inisterjum  spraw iedli­
wości o w ydanie sądom  posłów  
B ^ a n o w a  i Jakowiuka z klubu 
białoruskiego, oskarżonych o zd ra­
dę stanu.

Po rozpraw ie postanow iono 
zwrócić się do ministerjum sp ra ­
w iedliwości o bliższe w yjaśnienia.

N astępnie pos. Liberm an refe­

row ał spraw ę w ydania sądom  
pos. Anusza, pociągniętego do 
odpow iedzialności przez pos. ks. 
Lutosławskiego za oszczerczy ar- 
tu lf iit  w  lźn r ip r» p  P n r a n n v m "  •tykul w  „Kurjerze Porannym ", 
wym ierzony przeciw  niemu. Pós. 
Liberm an postaw ił w niosek, a b y  * 
spraw ę przekazać poselskiem u s 
sądow i honorow em u. W głoso­
w ania w brew  stanow isku refe­
renta, kom isja 7 głosam i przeciw  , 
6 postanow iła w ydać pos. A nusza. ,

Stracenie mordercy.
Poznań, 7 czerwca. mordu, dokonanego na 7 oso-

Dziś rano o godz. 6 na for- bach rodziny Kosterów we wsi 
cle 6-tym  na Sołaczu zostanie Piątkowie. 
rozstrzelany Sobczak, spraw ca

Krwawe zaburzenia aliczne w Pradze.
Praga, 7 czerwca.

W  Pradze doszło do krwawych 
zaburzeń ulicznych w  zw iązku z 
dem onstracjam i postępow ych zwią 
zków  akadem ickich przeciw ko na

cjonalistycznem u uniwersytetowi. 
300 osób z pośród  studentów  i 
studentek zostało dotkliw ie po­
bitych, przyczym  30 osób ciężko 
rannych.
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Glos angielski w sprawie gdańskiej.
Berlin, 7 czerwca.

Specjalny korespondent W est- 
n rn s te r  Gazette omawia, na pod­
stawie spostrzeże^ w  ciągu swe­
go dłuższego pobytu w Gdańsku, 
skargi Polski na gdańską  radę 
portową.

Ki respondent stwierdza, źe ra­
da  portowa, dysponując z p o m o ­
cą szwajcarskiego przewodniczą­
cego większością niemiecką, nie­
ustannie szkodzi i przeciwdziała

najżywotniejszym interesom Pol­
ski w Gdańsku.

Z tego powodu korespondent 
uważa za wskazane wysunąć 
spraw ę -ewentualnej rewiiji tra­
ktatu wersalskiego co do posta­
nowień, dotyczących G dańska  i 
to w tym sensie, aby przyznać 
Polsce możność nieograniczonego 
dysponowania naturalnym swoim 
dostępem do morza.

Cielie przygotowanie wojskowe Gdańska.
Gdańsk, 7 czerwca.

.Gazeta  G dańska"  zamieszcza 
opowiadanie pewnego podróżne­
go, który okrętem przyjechał z 
Niemiec do Gdańska. Podróżny 
ten oświadcza, że w  ostatniej 
chwili przed w y ru s z m e m  w dro­
gę przybyło na okręt 50 młodych 
ludzi uzbrojonych w  noże, którzy 
przynieśli ze. sobą ciężkie skrzy­
nie. Jeden *  załogi oświadczył, 
że młodzi ci ludzie udają się do 
Gdańska, aby go bionić przed 
Polakami, a w  skrzyniach znaj— 
dują~się broń i amunicja. Na za­

pytanie zaś co do kontroli cel­
nej podróżny otrzymał odpowiedź, 
że w  straży celnej w  Gdańkku 
są przeważnie oficerowie i p o d ­
oficerowie b. armji niemieckiej. 
W iadomości te znaidują potwier­
dzenie w rozmaitych zaobserw o­
wanych w  Gdańsku  faktach: i 
tak codziennie niemal odbywają 
się ćwiczenia polowe kompanji 
celnej oraz całego szeregu roz­
maitych związków wojskowych.

L %

Z powodu zepsucia się linji 
telefonicznej depesz nocnych i 
giełdy nie otrzymaliśmy.

Komornik Sądowy W ł o c z e w s k i .

r S i l l s  Ę t r t f f i i  m aterii®  damskie! i męskicii
jfgsl-Eleni" w

Kto chce tanio ładnie się 
ubierać niech się zgłosi 

do zasłużonej firmy w*
H 5 K M H J. m ul. U cil'a iiiK liiij I r .  15. I piętro, trout

która posiada na składzie WIELKI WYBÓR GOTOWYCH UBRAŃ po­
dług najmodniejszych fasonów i najinteligentniejszy klijent nie potrze 
buje nawet t bstalować; gdfż w danej firmie można dostać garnitury cd 
najskromniejszych i najwykwintniejszych, a także wykonywuje się z wła­

snego i powierzonego materjału oraz sprzedaje się na metry. 
U W A G A : Dla panów pracowników bitfr rządowych i prywatnych o- 

twieramy kredyt. 1800-20

L ekarz-dentysta  1144

M a r j a
Bitny-Szlachta

Leczenie, plombowanie. 
Pracownia zębów sztucznych.
Przyjmuje od g. 2 'ej do 7-ej p. p.

(opt ócz niedziel i świąt), 
ulica M ałachow skiego 16, 11 p. 

w SOSNOWCU.

K U P U J C I E
BONY ZŁOTOWE!

Obwieszczenie.
Komornik sądu okręgowego w Sosnowcu rewiru I zamieszkały 

w  Dąbrowie przy ul. Ulman Nr. 2, na  zasadzie art. 1030 P. C. o b ­
wieszcza, iż w dniu 16 czerwca 1923 r. o godz. 1 O-ej rano w S o­
snowcu przy ul. Miłej w firmie lózef Cnrzanowaki i S-ka należącej do fi­
rmy Józef Chrzanowski i S - k a w t j  miejscu przechowania przedmiotów, 
odbędzie się sprzedaż przez publiczną licytację oszacowanych na 
10.000.000 inkp. a należących do tejże firmy Józef Chrzanowski i 
S-ka składających się: 2 maszyny do pisania i 2-ch biurek dę­
bowych.

2187 Komornik Sądowy W ł o c z e w s k i .

Obwieszczenie.
Komornik Sądu Okręgowego w  Sosnowcu rewiru III ^zamiesz- 

:ały w  Dąbrowie przy ul. Ulman Nr. 2, na zasadzie arł. 1030 P. 
C  obwieszcza, iż w  dniu 15 czerwca 1923 r. o godzinie 10 rano w  
D ąbrow ie przy ul. 3-go M aja pod Nr. 15 w mieszkaniu i sklepie 
należącym do Gabryela Lajtnera to jesf w  miejscu przechowania 
'przedmiotów, odbędzie się sprzedaż przez publiczną licytację osza­
cowanych n a - 500.000 mkp. a należących do tegoż G abr ,  ela Lejtne- 
tra składających się: 2 maszyny do pisania i mebli domowych.

,2186
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FABRYKA
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w  D ąbrow ie Górn. 
na Radonia

W Y K O N Y W A :
PortreJ-y, figury religąn?, fi­
gury alegoryczne z kamienia * 
i gipsu, Pomniki i groby. Gioby 
murowane. Toczaki do ostrzeń :a 
narzędzi. Sc ernice do szlifowania 
na sucho. Roboty koście lne: ołta­
rze, ambony chrzcielnice, kropiel- 
uice, pomniki ścienne itp .  Roboty 
meblowe. Blaty bilardowe. Stoliki 
Umywalnie. Tablice do celów 
elektrycznych. Wszelkie roboty 
budowlane wchodzące w zakres 
kamieniarski Roboty z cementu: 
schody mozaikowe, schedy beto­
nowe, płyty trdtuarowe, rury i po 
sadzki. Roboty brukarskie i kana 
liżacyjre i wszelkie roboty budo­

wlane wchodzące w zakres* 
betonowy. 1756
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P O T R Z E B U J E M Y  N A T Y C H M I A S T

do k o n s t r u k c j i  ż e l a z n y c h .
Zgłoszenia do Tow. Akc. H. C E G I E L S K I  

fabryka w agonów — Poznań.

n
9

2142-2 *

© • © T O

FABRYKACJA
p e z  k o n k u r e n c j i
j ia  polskim u .S ląsku jest z powodu 

choroby właściciela

1, Astvcbmlast do sprzedania.
, Joważni refiektanci z kapita em 

150 m i l jo n ó w  m k .
i Oferty do administracji „Iskry” pod 
IA. S.“ 1734-1

poszukuje od zaraz

i t. d 

•niem

obeznanego gruntownie z robota­
mi kompas'' wo niwdacyjnem i, ze 
stawieniem odpowiednich planów

wzgięd. z robotami kopąlnianemi praktycznie i teoretycznie. 
Oferty z curie, v.tae, odpisami świadectw, dokładnym poda- 
warun ów do Administracji „Iskra" pod Cz. 100. :.007-3

m m m m
Drobne ogłoszenia.

Kupno i sprzedaż.
300 mk. za wyraz

C przedam  zakład fryzjerski. Wiado- 
mość: Iskra, Dąbrowa. 2154 1

I I 7 ć z e k  dziecinny, spacerowy do 
* *  sprzedania. Pogoń, Rudna 6, m. 7. 
/'kkazyjnie urządzenie sklepowe w do- 
” brym stanie sprzedam. Stara 8 -— 
Sosnowice. 2102—6

Zakład szewski z 4 maszynami i na 
rzędziami do sprzedania. Boguci­

ce, ul. Katowicka 4, Górny Śląsk, fan 
Zauermann. 2192—2

Sprzedam skórę (borsuk) bardzo ła ­
dną, nadającą się na kołnierz dam­

ski, tanio byle zaraz. Sosnowiec, Pił­
sudskiego 42, Lewandowska Marja.

2194
r \ o m  do sprzedania z powodu wy- 
"  jazdu. Sosnowiec. Kuźnica fr , 
Dymarska Stanisława. 2195

Posady I prace.
Zaofiarowane 300 mk. za wyraz.

D oszukuję nauczyciela(ki) języka fran- 
* cuskiego. Łaskawe zgłoszenia dla 
„S.|.* do adm. „iskry* Sosnowiec.

271 — 1
p o trz e b n a  solidna bufetowa do re- 
1 stauracji pod „Wiechą* W Będzi­
nie. Wiadomość tamże. 2193—2

| Poszukiwane 100 mk. za wyraz.

RAfajster lin drucianych poszukuje 
posady. Posiada długoletnią prak- 

ktykę angielsko n.emiecką. Reflektuje 
ńa objęcie posady w fabrykach, lcopal 
niach węgla, lub w przemyśle nafto­
wym. Przerabiam stare liny, jak rów­
nież wykonuję nowe sposobem me- 
chaniczno-ręcznym, wszelkich średnic, 
jak wydobywalnych, pochylnianych, 
orynzówek, naftówek, sygnaiówki, ró ­
wnież siatki i rafy. Zaplatam liny 
Iransmisyjne, konopniane, kwadratowo 
plecione, okrągłe i druciane. Łaskawe 
zgłoszenia do adm. „Iskry* w Sosno­
wcu pod Nr. 100. 2057
O ysow nik  majstdr, kierownik robót 
TV budowlanych poszukuje póaady. 
Oferty pod „Rysownik* Iskra Sosno­
wiec. 2137—3
p a n ien k a  lat 19, władająca 
* językiem polskim i nie­
mieckim, obznajmionaz ksiąź- 
kowością, poszukuje odpowie­
dniej posady. Łaskawe zgło­
szenia pod „K. R “ do Adm. 
" I s k r y  “ , 2098-1

L o k a l e .
300 mk. za wyraz.

'^ •m ie n ię  2 duże pokoje z wygoda- 
"  mi w Sosnowcu na 3 pokoje w 
Kielcach. W adom ość „Iskra* Admini­
stracja. 2122-1

. - R ó ż n e .
300 mk. za wyraz.

Udzielam lekcji w zakresie 5 V las  
gimnazjalnych, 3 kursów semina- 

rjalnych i lekcji skrzypiec. Zaintere­
sowanych proszę o adies w redakcji.

2107-2

Dwojra Najbergier, zgubiła patent — 
na handel roznośmy, wyd. przez 

Kasę Skarbową. 20.12—2
TTaginęła marka podatkowa od psa 
"  Nr. 323. 2183
M auczyciela angielskiego metodą Ber- 
I ’I litza poszukuję. Oferty „Iskra* dla 
A. a  2183
TTaginęla marka na podatek od psa 
"  nr. 276. 2190.

Zgubione dokumenty.
IUO mk. za wyraz.

Trzaska Wojciech zgubił kartę zwol­
nienia, wydaną przez 59 pułk ./

2184—3
Rflajerczyk Stanisław zgubił tymcza- 

sowe zaśiłriadc enie demobiliza­
cji, wydane przez F.K.U. Będzin.

21a5—3

W adm. „Iskry* w Sosnowcu jest 
do odebrania, za zwrotem kosz­

tów ogroszen a, dowód osobisty kole­
jowy, na imię Kykowsk: Bronisaw .

2181
O lek Ludwik zgubił książeczkę chie 

bow ą wydaną przez Kopalnię tir. 
Renard. 2138
it/4 ajilierczyk Helena zgubiła książkę  

Kasy cnorych. 2i99—3

J*ózcf Prosiak zgubił książeczkę w.ą- 
s*ową, w/uaiią przez p. K. v . j  •- 

vizin i paszport, w ydaiy przez ocurr- 
cję austrjacką w gn .n  c Zago.za. c i ­
skany  znalazca z ^ ijo , do i:lji ,.>..r/ 
w Dąugowie, lub co gminy Zagórze.

2u51 — 2

J ędrkowiak Ignacy zgubił książkę Ka­
sy Chorych, wydaną przez Hutę Ba.i- 

sową ’ 2Ó51—2
T 'om m er Władysław zgubił portfel z 
"  pieniędzmi i fotografią, książkę 
wojskową, wydaną przez R. K. U. Bę 
dzin (1909 r.). Łaskawy znalazca p ie ­
niądze zatrzyma, a papiery zwróci do 
„Iskry* w Sosnowcu. 2139—2 
C  taniała w Kasza zgubił dowód oso- 
°  bisty, wydany przez mag. Busko.

2157-2
p i tk o  Józef z Groflźca zgubił portfel 
* zawierający 116,900 mkp. i tymcza­
sowy dowód osobisty, wydany przez 
gm. Turczyce, pow. Miechów. 2135 2 
C tan isław ie Kramarczyk skradziono 

w pociągu w Koluszkach sakwo­
jaż z pieniędzmi i z dowodem oso­
bistym wydanym przez gminę Wdj- 
kowice Kościelne. 2168—2
D u ezek  Bolesław zgubił książeczkę 

wojskową i dowód osobisty, wy­
dany przez Starostwo w Będzinie.

2132—2
C ibielak  Andrzej zgubił książeczkę 
*** kasy chorych, wydaną przez kopal­
nię „Nordman* w Łagiszy. 2134—2 
RAarciński Ignacy zgubił dokument o- 
^•^sobisty  wydany w Skale i tymcza­
sowe zaświadczenie wojskowe wyda­
ne przez P. K. U. Kielce. Zgłoszenia 
do filji Iskry w Dąbrowie 2140—2 
'T 'o ll Zygmunt (r. 1899) zgubił tym­

czasowe zaświadczonie dem obili­
zacji, wydane przez 25 pp. w Piotrko 
wie. 9 2164—2
(Szymańskiemu Marjanowi skradzio- 
°  no książkę kasy chorych, wydaną 
przez Fitznera w Dąbrowie. 2165—2
1 /  ita fan zgubił kartę zwolnienia wy 

dauą przez PKU w Będzinie.
2166—2

C zotek  Bronisław (r. 1901) zgubił 
°  kartę powołania wydaną przez 
PKU w Będzinie. 2167—2

J an Chmielewski zgubił dowód oso­
bisty wydany przez gm. Drugnia 
_  2123-f

Skradziono pi rtfel z pieniędmi, świa­
dectwo szkolne, dowód osobisty 

wydany przez mag strat m. Sosnow­
ca oraz kartę tymczas. demobilizacji 
wydaną przez 14 pułk ułanów na imię 
Wysocki Zygfryd. 2125—1
Antoni Rosa zgubił poświadczenie 

«  gminne wydane w Korabnikach 
metrykę urodzenia, kwitarjusz wyda­
ny przez policję w Katowicach. 2118-1 
ITczeń tl. VII gimn. ‘Prusa, Tadeusz 

Chehliński zgubił legitymację wy­
daną przez powyższe gimnazjum. Ła­
skawy znalazca raczy zwrócić takową 
do księgarni „Wiedza* za w ynagro­
dzeniem. 2112—1
/"lałgusow i Stanisławowi skradziono 
v -*dowód osobisty wydany przez mag. 
tn. Sosnowca i metrykę urodzenia.

2109-1
F^ieśhk Józef zgubił książkę Kasy Cho- 
w-'rych wydaną przez»kop. Mottimei.

\  2113—1
M urkow i Władysławowi skradziono 

dokument wojskowy i 87 tysięcy 
marek polskich. 2114— 1
^ im n y  Bolesław zgubił uowód oso 
" b i s t y  wydany przez mag. m. Cze­
ladzi. 2108—1

J an Fikus zgubił dowód osobisty tym­
czasowy, wydany przez pow. Wie 

luń, książkę kasy cjjbrych i książkę 
związkową. 2111— 1
E/asprzyk  Piotr zgubił kartę demobi- 
*V .zacji wydaną przez P. K. U. Ino­
wrocław. 2098— 1
rjiu ro w ic z  Henryk zgubił tymczaso- 
"  we zaświadczenie demobilizacji 
wydane przez 21 p. p. w Dęblinie.

2096—1
\X 7ojciech Troika zgubił kartę zwoi- 
* *  nienia wydaną przez P. K. U. 

Miechów. 2104—1
D a lja n  Ludwik zgubił kartę zwolnie- 
1 nienia, wyd. przez P.K.U. Będzin

2147-2
Z gub iono  tymczasową kartę demob. 
"  z 3-go pułku Wojsk Kolej, na naz­
wisko Henryk Zdun. Chełmn, pow.— 
Olkusz, gmina langrot, 2144—2
r ju b ie l  Antoni z Grodźca zgubił por- 
"  tfel, zawierający ymczasowy do-, 
wód, wydany przez gminę Grodziec 1 
cechową koiążeczkę, wydaną przez 
cech rymarzy w Sosnowcu. 2133-2 
Ckow erze Franciszkowi skradziono 
*** kartę zwolnienia, wydaną przez P. 
K. U. Kielce. 2180—3

J anowi Głodkowi skradziono kartę 
demobilizacji, wydaną przez 21 p. 

ułanów. 2179—3

Wcisło Piotr zgubił książeczkę chle­
bową, wydaną przez kopalpię 

„Hr. Renard*. 2178
O ędkow sk i Jan zgubił kartę pobytu 
"  wydaną przez kop. „Wiktor w 
M low .cadi '  2177

Raaosz Stanisław zgubił kartę poby­
tu, wydaną przez kop. „Wiktor* 

w Milowicach. 2176

I anus Andrzej zgubił książeczkę, wy­
daną przez komisję Czeladzką.

2173-3

Redaktor W. MonsiorskL W ydawca: Akc. f -w o  D ru k arsk ie  i W /daw uicże  „Kurjef l a c u j d a i "  S. A. D^olińska 1.
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